
Jnbileusz"Owy film króla reżyserów, Cecil B. de Mille'a. w roli 

g l, Fr.Jnciszka Ga::il i Frcdrlc l\Ia::·c:1. li' ot. Paramount. 

Fragmenty z .filmu „Mocni ludZ:ie'.' z· Frances. . Dee i Joel 

M·c Orea w r. gł. Reży.serował: Frank Lloyd, . F·ot. Paramount. 

Claudette Co·lhert i Charles Boyer w parys1kiej komedH Deval'a 

pt. ,/Towariszcz", w reżys•erii Anatola Litwaka. 

Fot, W ame1r Bros. 

Ferdinand Marian, partner Zarah .. Lean.der 
w jej nrajno·ws.zym filmie pt, „La Hab.ane„ 
·r.a". F ot. Warszawska K. S. A. 

Odbito w .druJkami „Kuriera Łódzkiecro" 
I:) 

-

-~---:~~ -r~.1-~ ·- .._ -

DODATEK NIEDZIELNY DO ,,KURIERA ŁóDZKIEGO". 

Rok XIV I Niedziela, dnia 27 marca 1938 roku I Nr. 13 

Łódź w hołdzie dwóm Marszałkom. 

Dnia 20 b. m. odbyło się w Łodzi w sali Straży Ogniowej po:rzy ul. 11-go Listopada nr. 4 wielkie Zgromadzenie-Akademia z· oka­

zji u:roczysto•ści ku czci Marszałka Piłsudskiego oraz, Wodza Narodu Marszałka Edwarda śmigłego-Rydza. W akademii, zorgani­

zowanej staraniem prezydium okręgu łódzkiego Obozu Zjednoczenia Na:rodo·wego, wzięŁo udział przeszło 3000 osóbi które poza sa­

lą Straży, zapełniły .obszerny plac przed budynkiem Na uroczysto'ŚĆ przybyły poszczególne organizacje i związki zawodowe :pra­

cownic-ze i robotnicze ze sztandarami, Federacja Prolskich ZOO., organizacje młodzieży oraz olbrzymie rzesze członków OZN. 

Zainstalowany gi.!!.~mtdon pozwolił zalegającym dziedziniec tłum1om wysłuchać przemówieii akademii. Akademię zagaił przewo­

dniczący łódiikie~o okręgu OZN. prezydent m, Łodzi Mikołaj Godlewski, praczem zostały wygłoszone liczne przemówienia na­

stępnie uformowano olbrzymi pochód, który z orkiestrą i sztandarami przemaszerował ulicami 11 Listopada i Piotrkowską. do 

Płyty Nie21nanego· żołnierza, gdzie zło:żono wieńce. Powyżej cztery fragmenty pochodu. 

Fot. A. Meyer Piotrkowska 182, tel. 108-81 



POSTĘP. 
- Diabli nadali z tym postępem! 

wystaw s1cbie, miaiern silne podejrze­
nie, że rncja ŻC'na zdradza mnie z tym 
idiotą Karolem. 

Poszedłem do niego kiedyś, gdy go 
nic było w dornu. Otwieram biurko! 1rn 

wierzchu leży paczka listów w różnych 
kopertach. Myślę sobie: niJ., teraz będę 
wiedział. Albo mnie ż1ona zdradza, albo 
też idiota Karol bał.arnuci inną kobietę. 
Biorę listy do r~ki i- ni.ech diabl,i we-
znłą! 

- No i co? 
- Listy pisane byly na maszynie. 

Z POLOWANIA. 
Dużo upi:::lowałeś? 

-Nic. 
--:· Dlaczego? 
- Za1 mało wziąłem na.boj('\· 
- A ile wzrąłeś? 
~Tylko 1osiemdziesią 1 

NA WIECU. 
Agitator:- Rewolucja wisi na wło 

sku„. · 
Jeden ze słuchaczy (trącając kole­

gę): - On ma rację, obiecałem dać żo 
nie na suknię i przepiłem te pkniC}dze'. 

STARY StUOAn. 
Pan Władysław: - Robisz się nie­

zgr.abnyl Gdzież się p2:dzieli dobrzy 
slużąoy. -; ·' 

J R.11; - Powymierali razem z dobry 
mi panami. 

Długoletni członek Zarządu, prezes i clyrck­
tor Banku Ludowego w Pabia111icach, Spół­

dzielni z o. o. oraz zasłuż:my działacz spc­
łeczny p. Jan Ehenryt.ter obchodził w dniu 
15 b. m. jubileusz 25-ciolecia pracy na polu 

·bankowości spółdziek:zej .. 

Koło Polskiego Cz::rwo:nego Krzyża przy Z jeJnoczonych Zakłada.eh WlóUen.ntczyc'h K. 
Scheiblera i L. Grohmana rozwija nader int ensyw:ną dzhłalno~~·Ć. Do Koła należy 11635 
prac. fabryk. Ratrowniczki udzielił/ pomocy w ciągu reku w 2530 wypadkach. Zdjęcie 

przedstawia uczestni]{ów Walnego Zgromadzenia tegoż Koła. 

'WYBóR ZAWODU. 
- Nie wiem, czy zostać malarzem, 

CZ'f poetą? .. 
- Zostań malarzem. 
-· Dlaczego, czy widz1Lałcś mo1je 

obrazy? 
- Nie, ale czytałem twoje wiersze. 

OGŁOSZENIE. 
W jednym z pism prowincjonalnycll 

ukazała się nastQpująca wiadomość: 
„Sekretarz generalny P.l.L-u idąc 

przy zbiegu ulic Brn·ckiej i Al. Jerozo­
limskich, skoczył po rozum do glie.wy„ 
łamiąc sobie nogi. 

W lokalu Syndykatu D;·i~~~~lk;~~;-i6d~ki~i~--odbyi·;-~ię·-~~:~~~y;t~~§6--~~ręc;;i;·ia·. przez 

Spiołeczniy Komitet Radiofonizacji Kraju w Łodzi dyplomów za udział w Wystawie Ra­
<li~wej i pmpagandę radiofonii polskiej, W imieniu 1 Rozgfośni Łódzkiej p. R. pTzema.­
w1ał p. 10. dyr. Tadeusz Jarzębow:ski dyplomy wręczył w dmieniu Zarządu S. K. R. K. 

red. B. Stefański. N a z·dJęciu pire·zydium ze brania ,oraz osohy odznaczone dyplomami. 
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PRÓBA tJCZCIWOśCI. 
Pipman przychodzi do Eze11hoze­

na. Na biusku Ezenhozena leży złotów 
ka. 

- Na co leży ta złotówka'? - Py­
ta si<;,> P.ipman. 

- To jest dla wypróbowania ucz­
ciwości ludzkiej. Jeżeli po wyjściu in­
teresanta zkHnvka zginie, to ja wiem, 
że 011 jest złodziej. 

- T\o 1y powin·ieneś polożyć 10 zl. 
bo na złotówkę :iikt si1,; nie połaszczy. 

10 zł., to Ja bym zabrał. 

W DZISIEJSZYCH CZASACH. 
Przed skiep jubilerski zajeżdża sa­

mochód, z któreg,~: w:ysiada elegancki 
pan z ~t.;ką na tembl~ku. W chodzi, oglą 
da k1~11~oty, wreszcie wybiera, piękny 
naszy1111k. 

~Ile on kosztuje? 
- 5,000 z~otych ! 
- Dobrze, lecz może pan raczy ła 

skawie 11apif 2ć za mnie kilka słów do 
żony, bo, jak p2.n widz=, nie władam 
prawą rQlq. 
. ~przejmy jubiler chętnie zgadza się 
1 pisze poci dyktando.: 

„Moja kochana! Oddawcy niniejsze 
go wydaj 5,000 zł." 

-:--- Pan bierze kc.Ttkę, wynosi rą cze 
kagcemu przed sklepem szoferowi, po 
czym wrć,c:a do skkpu, siada i czeka. 
Po kwadra:ns-ie szofer wraca z pieniędz 
mi. Pan płaci, zabiera naszyjnik i wy­
chodzi. Kiedy jubiler wrócił . do demu 
wieczorem, żona powitała go pyta­
niem: 

- DJa,czego przysłałeś· po 5,000 
zł.? .. 

SZTUKA. 
-- Jak ko11czy siG ta kiomedi.a·, na 

której byłaś wczoraj? 
-· Małże11stwem. 
-- Ach, więc. to był dramat? 

Portret dziew.czynki. wykonany p.rze.z uta1en 
towanego artystę mala·rza Bolesława 

Nawrockiego. 

Delega.cja Łodzi we L · · · , , . wowie u p. generała Wł. Langnera wręczyła b. dO\vódc'~ O. K IV 
Łodz upommel t · · kn · .Y • ." w pas ac1 p1ę eJ statuetki oraz czek na kwotę 1,200 zł. do dvspozycji 
p. generała Kwotę br ł k ·t t · · · tu" · . . ze a : 01111 e pozegna ma gen. Langnera z imprezy „Raut bez rau-

: ~- ge~ernł pizekazał Je na rzecz Domu Pomnika Marsz. Piłsudskiego w Łodzi Na 
zdJęc1u widzimy p \uł L · . . .p. gen. ;v • angne.ra, prezydenta M. Godlewskiego dyr dr M 
Rzadk1ew1cza posł M w d k' d , . ' · · ' a . a ows iego yr. J, Wolczynsk1ego, p. Wł. Jaworskiego, p. 

I 
I • • 

• • 

•• 

• 

Ga.~ewsldego oraz kpt. CzyhiTyna. 

W dniach 28 i 29 marca rb. wystąpi w Łodzi w sali Fiiharmonli 

znakomita sława taneczna Europy, wiedenka RQsalia Chladek, 

dyrektorka słynnego instytutu tanecznego Hełlerau-Laxemburg. 



Nasz Oki ś fecfe 
MILCZĄC PODRóżUJE 17 

MIESIĘCY. 

Mieszkaniec miejscowości Utica w 
Jugosławii, Świętosław Ramanowicz, 
założył się, że przebędzie na rowe­
rze półwys·ep B.a:łka.11sld z północy na 
południe. Nie byłoby w tym nic 1nad­
zwyczajnego gdyby wytrwat.y Serb 
nie był .postanowił, że przez cały czas 
swej dno:gi nie przemówi do nikogo 
af1i svowa. Zakład opiewa, że w razi{~ 
przebycia w 17 mi·esiąc.ad1 wyznaczo­
nej trasy v.; warunkach określonych, t. 

~n. n:e mówiąc do nikogo slowa, zwy­
cięzca otrzyma 10,000 dinarów. Mimo 
licznych trudności, Ramanowicz zdo:­
łał już przebyć większą część drogi, tj. 
około 10,000 km. posługując się wszę 
cizie kartką i ołówkiem. Poz.ostaje mu 
jeszcze 8000 km., na1 ktiórych prz.eby­
cie ma 9 mies. czasu. Ranrnnowicz na 
jednej z ostatnich kartek napisał że z 
utęsknieniem zmierza do fiiniszu, by 
wreszcie móc prz.emówić bodaj siowo. 

SZKLANE żEBRA. 
W jednej z ka.tasfrof samochodo­

wych komiwojażer londyński Franclin 
Deroy doznał złamania dwóch żeber. 

W szpitalu musi.ano go poddać opera­
cji wyjęcia tych żeber i zastąpienia ich 
żebra.mi spo1dądzonymi ze srebra. 

Pacjent 'ni·e chciał się zgodzić na 
tak wielki wydatek, inie był bowiem 
człowiekiem zamożnym, wobec czego 
zaproponow,ano mu wstawienie żeber z 
ni0eła111J.iwego szkła, po znacznie tai1-
szej cenie .. Pa.ej ent zgodził się i eks­
per1yment udał się doiskonale. Operacja 
ta zwrócHa uwagę swiafa lekarskiego i 
prawdopodobnie niełamliwe szkło z1naj 
dzie szersze zastosowanie w sprawach 
chirurgicznych. 

) -„- --· ·-·--·-· ·• 
Uczestnicy „Akademii M rskiej" 1 t 'r · , · ł . 1 , ·, ·. ' 

. 
1 1 

, ' ' \: o CJ PI ogram zosta cał {OW1c1e wypełniony wyste 
pam1 rn poirteroiw gazet, lwrzysta5ących od kilku miesiccy ze s'w· tl· . ' · ·. 
t I ' Odd · ł k · ie 1cy oraz 1op1ek1 

s rze ·cow zia u A ademiddego w Łodzi Akade · ·1 · . . . m1ę zaszczyci swoJą obecnościa 

przcedstaw1ciel prezydenta Godlewskiego naczelnik T w· ł k' , . is aws' i. 

Kanclerz Hitler w towarzystwie szefa narado.wo,- socjalistycznegio 

rządu austriackiego dr Se . I . yss- nquarta przYJ'muje defiladę woj,sk 

o•rganizacyj i młodzieży austriacki · 
1 

. . 8J, 

~t#~.' 
.. : : _ _j 

Uroczystość "Jl szkole powszechnej nr. 87 przy ul, 11 Listopada 

190/6 10-lecie pracy w tej s:zkole i 35-Iecie w ·zaWrodziie nauczyciel­

skim .kie,rownika szkoły p. Józefa Kurasia. Na '.Zdjęciu młodzież z 

nauczycielstwem przeds.tawicielami władz szkolnych oraz 

Na konkursie drużyn rat:owniczych PCK . , b' l. : ·.: . 
· .. w ro1Ku u ieg ym :druzy-

ny ~oła PCK. P·rzy; Zjedno•cwny.ch Zakładach Włókienniczych K. 

Sche1blera i L. Grohmana S Ak· . . . · . 
. p. . c. zaJęly; 7 pierwszych miejsc 

koleJnych i męska 9-te Na zdjęciu komendan"'"·k' . k d . 
• • u l 1 omen a:nc1 

zwycięskich dr · · . 

d
. uzyn ze zdobytymi pucharami, z tYeh przechodni 

:z <>b~rf.~ po !) • • • 

" ...., raz, o-Cl l przeszedł on na własność Koła. , społeczeństwa.. 
L.-. i .-..I I 1 ~ I _ 

. . J 
'{-T , } hl' , ' , t ' ·1 i 
\ł zw1ąz \:U ze z izaJący:m się ermmem rn-

nonizacji misjonarza polskiego blog. Andrze 

ja Boboli, reprodukujemy zdjęcie, przedsta­

wiające obraz Matki B:askiej w klasztorze 

Pińskim, przed którym modlił się blog, An­

drz~j Bobola i który to obraz, w/g. legendy 

ludowej, miał być namalowany prztiz blog. 

Bobolę. 

KREWNA NAPOLEONA lil 

w przytułku dla nędzarzy. 
W komisariacie policji przy dwor­

cu Austerlitz w Paryżu zjawiła się bie 
dnie ubrana, jeszcze przys1:iojna kobie­
ta w średnim wieku. Dyżurnemu sier­
żantowi opio0wiedziała, że od dwu dni 
prawie inie nie jadba1, nie ma ani ce.nti 
ma w kieszeni 1i prosi ó jakikolwiek za­
siłek i pomoc. 

-'Nazwisko- zapyta.ł sierżant.­

Elżbi1etai Bonaparte de Montijo. Zdu­
mi10ny policjanf po1prosił o dokumenty. 
Wyinikało z nich, że kobieta prosząca 
o zapomogę, jest potomkinią cesarzo­
wej Eugenii, słynnej z piękności żony 
N a po.Ie.o n a III. · , 

Odkrycie wywoła.la w komisariacie 
zrozumiałą śensację. PoJ.icjanci zorga­
nizował.i między sobą zbiórkę, aby na­
karmić i napoić krewną. 

Komisarz .policji zdołał upr.osić Ar­
mię Zbawienia, aby ją przyjęła do 
swego przytułku. W domu Armii Zb.3!­
wieinia Elżbieta Bonaparte de Montijo 
oświadez:yła krótko, że przybyła z San 
Sebastian. O swoich przeżyciach pod­
czas rewolucji hiszpańskiej nie chce 
nic mówić. Zamierza wyjechać do Bu­
karesztu, gdzie pos.iada znajqmych, 

,alblOI też do AngLii. 

ORYGINALNY PODATEK W 
NA, TURZE. 

„Na terenie Chin, które zaprz,1taf:! 
~lz1s sobą uwagę całego świata, istnie­
j~ bardzo 1c·ryginalny zwyczaj ściąga­
nia pewnego podatku w naturze. 

Oto co roku władze fiskalne umiesz 
czają u podatników małe kureczki nie­
ma.! pisklęta. W kilka mi,esięcy pófoiej 
pob~rc_a podatkowy przybywa do po­
dat111kow, aby nlebrać od nich podcho 
wane j.uż. k~irki, .gromadzi je w więk­
szych 1losc1ach 1 sprzedaje na dochód 
p.a·I1stwa. 

Dochody z owego podatku w natu­
rze ~ą ';cale pokaźne, sięgają bowiem 
w rnektorych prowincjach chir1skich o­
keoł1c1 60,000 miesięcznie. Każdy Chit1-
czyk otacza wi0elką piecz.olowitości.'.l 

ów „żywy podatek", wie bowiem do~ 
brze o tym, że poszedłby do więzienia, 
gdyby kurczę powierzone mu przez 
władze fiskalne zniknęł10o lub rozstało 
się z tym światem. 

DOM WYSOKOśCI 200 METRóW. 
~imo, ~ew USA. często przepaiwia 

da. się koniec .k>oniunktury na1 drapacze 
~1eba, w Chicago wznosi się olbrzy­
mią budowę która będzie super-niebo­
tykiem. 

Dla za.łożenia fundamentów pod 
t·en drapacz nieba, który ma mieć 200 
metrów wysofoości, uległy 110.zbiórcc 

34 małe domy. Będz.ie to blok mieszka 
·niowy, który pomieściłby ludność śred 
niego miasta europejskiego. 

OBCHóD LENINA CZY STALINA 
Obchód Lenina w Sowietach stai·e 

się właściwie obchodem ku czci Stali­
na. Tak pisze cała prasa i tak się ko11-
czą też wszystkie obchody publiczne, 
ar,a•nż10·wane na rozkaz obecnych władz. 

I 

::\ow:ouiunuowany ołtarz blog. Andrzeja Bo­

boli w klasztorze Pińskim. U gó:ry widot.:i::ny 

tron, na któ1~y:rn; s.poczną, relikwie blog. Bo­

boli. Ołtarz ten został wzniesiony kosztem 

braci zakonnych klasztoru Pifiskiego. 

KASY - WMURÓWKI - KASETKI 
poleea Fi; bryka Kas Ogniotrwałych i ll'Iaszyu 

Ka roi Zinke 
ŁÓDŹ 

Fr ze.ja z d 16 
Tel. 224·19 

• • przeds,ta:wiony " jest. moment wrę'czenia 

Panu Prezyden,towi R: P. aktu erekcyjnego· budowy Domu Pol~ 

ków z Zagranicy, na którym to· akeie Pai!1 Prezydent złożył swój 

•• 
podpis, 



Wiosna, wiosna, słychać wszędy, Ożywcze promienie słońca budz~1 przy1odę z zimowego uśpienia. Budzą się ct.rzewa, słychać oży­
wiony ruch w skrzydlatym świecie. Ciepłota słoneczna zapowiada lepsze dni po długiej i mroźnej zimie. Niezadługo rozśpiewają 
się nasze fasy i pola. Skrz.ydlata rzesza powróci do Polski z wyraju, a pierwszymi zwiastunami wios11y po nieodłącznych h1ć-

kaich będą. nasze aksamitne jaskółki. 

Czllonkowie Zarządu Oddziału Łódzkiego Poilsikiego Czerwone,go 
Krzyża na rok 1938 z prezesem Zarządu Oddziału dr Bronisławem 

Knichowieekim. na ez,ele. 
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J::;;e;ro.cznym zwyczajem w dniu 19 marca b. r. „Rodzina Wojsko­
wa" w Łodzi urządziła podwieczorek dla, 40 dzieci najbiedniej­
sź}ch z przedszkołi miejskich na któryim zostały wygłoszone c,ko­
licz.no,śc1owe p.rzemów.ieinia., na13tępnie dzieci odśpiewały legionowe 
pie,śni, poczem dzieci zostały nakarmione i obdarzone paczlrnrni 

żywno:Ścfowymi i odzieżowymi. 

Moment składania na stopniach Pałacu 
Belwcderskieg'o wieńca przez Naczelnego 
Wodza Marszałka Polski Edwarda śmigłego 
Rydza, w obecności Pana Prezydenta Rze­
czypcspolitej prof. dr Ignacego Mo,ścickiego 
Wieniec był przepasany wstęgami o bar-

wa1ch „Virtuti Militari". 

as == 
SEKRETARKA, 

_ Czy pani zn~, stenografię? 
_ W piśmie ,nie, ale w słowie znam 

świetnie. 

W M 
, MieJ· skim w Amsterdamie została 'otwarta wystawa gr:.:ifiki i płasty~~ p<Jl­uzeum d 1 d p 1 n" z 01-azJl X-le-slr1"eJ· zorganizowana pod auspicjami Towarzystwa „Ne er an - o e. "" 1 J " ' l , · · · ~ t · n Jest art ma a-cia istnienia tej tnstytucji. Organizac~ą wy sta:wy, ctoreJ inicJa orni . N. d: . · · { 1 t G , ln - R P w Amsterdamie. a z Jęcrn '1l'13z Janowski, zaJnrnwał się ł onsu a enem ·~ . . • _:i d B b', 1. · oseł R P w Hauze r a ms n. fragment z wystawy. Pierwszy na prawo P • • 

DOKTóR. 

Dlaczeao pan doktór przcpowia b • . da każdemu swojemu paCJentow1 
śmierć? 

- Be, w wypadku śmierci pacjen-
ta wszyscy mówią: 

C i . " „ o za c iagnoza . . . 
W wypadku wyzdrow1ema: 
„Co za doktór''' 

DOBRZE WYCHOWANY. 
Pewien młodzieniec, kąp·iąc się ':" 

Sekwanie spotrzc<rł na brzegu rozb1c 
' b . ' gane konie, przcwracającyi się powoz 

i wypadającą zef1 damę.„ . 
Co prędzej wyskoczył z wody 1 po-

biegł nago na miejsce .wypa.?ku, p~d­
niósł przerażoną kobietę I,. kła:1iaJąc 
sie z wdziękiem, przepraszał ze lllC zdą 
żył założyć kołni·erzyka. 

T
. t 1 (Kornwalia) obsunę,ło si·ę zbocze góry, grzebiąc pod ru-

J. p. Kennedy nowy ambasador Stanów Zj~ 
dnoczonych w Londynie. 

W mg a dni' miowiskiem kamieni" d'Wóch przecho ow. 
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Oto czołowy aktor ekran1u -Paul Muni:- w epokowym filmie ' 

„życie Emila Zoli", który to film- po nienotowanych sukcesach 

w Ameryce -obchodzi obecnie triumfalnie całą Europę. 
Fot. Warner Bros. Najpopularniejsza gwiazda ekra11:~, Danielle Drurrieux, 

pt. „Zawiniłam" ! ! ! odniosła wielki sukces w kinie . „Casino" w 

Duet gwiazd, który staje się modny: Rosa­
lina Russell i Robert Mon.tgome·ry, 

Fernand Gravet, bohater filmu ,,Król i d1ó 
rzystka" Fot. Warner Bros. 

Odbito w .drulkarni „Kurdera Łódzkiego'" 

Łodzi. F·ot~ atria-film. 

Zarah Leander i Karl Martell w filmie pt. 
„La Habane·ra". F:ot. War.szawska KSA. 

Rok XIV Ili 

DODATEK NIEDZIELNY DO ,,KURlERA ŁóDZIUEGO". 

Niedziela, dn'ia 3 kwietnia 1938 roku 

Pionifr idd iwifflit: pozaszkolngt:b 
w lodzi. 

Ili Nr. 14 

~ 

Dnia 28 ub. m. bawił w Łodzi kurato1· szJrnlny okręgu war.sza ws ko- łódzkiego p. Ambroziewicz na uroczystościach, związanych i 
uruchomieniem świetlic pozaszkolnych, po·święceniem popiersia Marszałka Józefa Piłsudskiego oraz płaskorzeźb wyobrażających 
Wskrżesiciela Polski w gmachu szkoły publicznej przy u( Zagaj nik:owej. Na zd:Lęciach powyższych widzimy u góry od strony le­
wej uroczyste po.witanie p. kuratora Amhroziewicza przez dzieci szkoły przy ul. Zagajnikowej, na prawo p. kurator w towarzy­
stwie prezydenta m. Łodzi P. Mikołaja Godlewskiego, naczelnika Janisze·wskiego i dyr. Eborowicza w świetli?Y mieszczącej się ~ 
gmachu szkoły publicznej przy ~l. Podmiejskiej 21. U dołu od strony lewej odsłonięte przez p. kuratora popiersie Marszałka Pił~ 
~udskiego, na prawo p. kurator Ambroziewicz w towarzystwie. przedstawicieli władz państw<>wych i miejskich; z reprezentanta-

mi nauczycielstwa w sali szkoły przy ul. Zagajnikowej. 

Fot. A. Meyer. Piotrkowska 182, tel. 108-81 




